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kiej w Sosnoweu. 


„Adres dia listów i dopesi: 
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Naród | 
czy klasa? 


Niech żyje władza klasy 
robotniczej miast i wsi”... 
„Pa noszy się reakcja w 
Polsce—dławi i mordu: 
je klasę robotniczą”. (Ro- 
botnik-z dnia 27IIV. 


XI zjazd P.P. S. w Kra- 
kowie awidocznił zarysowa- 
jący się coraz bardziej roz- 
łam partji. | 

Opozycja,  potępizjąca 
współudział partji w sejmie 
ze stronnictwami barżaa- 
zyjnymi, proponująca hasło 
rewolucji bezwzględnej i dy- 
ktatary proletarjata, starła 
się z legtymistomi, Z któ- 
rych np. tow. Melinowski 
umaże, iż „aczkolwiek dy 
ktatara partji jest i moim 
marzeniem, ale boję się CZy 
P. P. S, odpowie tema ma: 


|--- Wyspa 


KINO 


Late 


UWAGA. Dia dzieci i mitodzieży 
Program Nr. 37. 


Kasetka w 


Nad. program. 


Od wtorku 29 kwietnia do 4 maja wiącznie. 


Włoski obraz firmy „Cines* — sensacyjny 


Tajemni 


pa 
„ Pierwszy raz w 
najsłynniejsza 
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SOSNOWIEC 


o 


— środa 30 kwietnia 1919 rok 


xa 
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Pranamerata wynosi: 


Bziannik polityczny, społeczny i literacki 


Od 29 do 5 mzja 1919 r. 


w roli głównej. 


potępieńców 


sensacyjny dramat w 5 cz. Z życia skazańców, ze słynną duńską artystką 


a Thom 


wejście wzbro»xione. 


Dla dzieci i 


młodzieży wstęp wzbroniony. į 


Od 29 kwietnia 1919 roku. 


Banku 


RAYA 


©stainie wypadki 


PAPES EPEAN ARATE E EAA PATTI 


Sosnowcu wystąpi 
humorystka polska 


rzenia w obecnej chwisi*. 
„Towarzysze“ Perl, Rżcw- 
ski, Zaremba i inni, uspra« 
wiediwiali głosowanie za 
rekraiem i przymierze Z „re- 
ekcyjną” koalicją, względa- 
mi na atrwalenie „niepodle: 
głości i liczeniem się z ré- 
alnym stanem rzeczy. 

W rezaltacie jednakże, w 
dragim dnia obrad przecho- 
dzi rezolucja, w której poza 
wypowiedzeniem siç W kie: 
ranka ożycia wszystkich sił, 
celem urzeczywistnienia „cał 
kowitej Niepodległej i Zjed: 


noczonej Polsk ej Repabliki 


Socjalistycznej” — jest zda” 
nie: , Zjazd uważa, iż poli: 
tyka P.P. S. winna zmierzać 
ka utworzenia w drodze re: 
wolacyjnej walki klasowej 
socjalistycznego rząda kl.- 
sy robotniczej miast i wsi“, 

Otóż temu zdania reszta 


Centralnym. 


LOLA PATRONI 


Nad program. 


Pokojows w Pary hu 


zdjęcia z natury. 


w Berlinia. | 


Wstęp dla dzieci dozwolony!! 
dramat cyrkowy w 6 cz. p.t. 


czy arlekin 


ze swoim własnym bo- 
gatym repertuarem. — } 


naroda wypowie śmiertelną 
walke. 

Chyba po naszych tra- 
pach, —panowie doktrynerzy. 

Jeśli tow. Stańczyk mó- 
wi, że „zagadnieniem socja: 
cjalizma nie jest ujęcie wła- 
azy, a stworzenie doskonal- 
szego ustroju“, to zgadza- 
my się z nim wseyscy i je- 
steśmy takimi samymi so- 
cjalistami. 

Jeśli jędnak tow. Landy 
twierdzi, ŻE „jedynie SłUSZ- 
ną drogą jest dyktatara pro- 
letarjata i przypisaje klęskę 
wyborczą „wadliwie  ałożo- 
nej ordynacji wyborczej”, 
(nb. cel i marzenie socjali- 
stów —5-cio przymiotnikowe 
głosowanie!),, to pozatym, iż 
wystawia sobie świadectwo 
idjotyzmu politycznego, nie 
jest w zgodzie Z Kaatskym, 
ojcem socjalizmu, który za- 
leca właśnie współpracę z 
barżaczją. 

Ale to jest niemiec, któ: 
ry niema wiór we łbie i ko- 


cha istotnie swą ojczyznę, 

Panowie czerwoni pozwo- 
lą sobie powiedzieć, iż de" 
mokratyzm niema nie wspól- 
nego z dyktatarą. Wprost 
przeciwnie: Polska, która 
ma we krwi najczystsze idee 
demokracji, nie zgodzi się 
nigdy na dyktatarę czerwo- 
ną czy białą. 

Więc teraz, kiedy ojczyz= 
na dźwiga się z apadka, kie- 
dy walczy naogół ze śmier- 
telnymi wrogami, ma siç 
zakzwawić „walką klasowa“, 
ma atopić swą niepodle- 
głość i siłę żywotną w ko» 
tle „dyktatary proletarjata' ? 

Absard i zbrodnia. 

Nie ładźcie się, towarzy: 
sze! Wszakże i tow. Perl 
mówi, iż „gdybyśmy osłóg- 
nęli dyktatarę, zjawiłaby się 
też opozycja”. Nietylko opo- 
zycja.!! i 

Polałaby się krew brat- - 
nie. 

I takby było asque ad (i-- 
nem. 

Ka uciesze serdecznej 
bandy rosyjsko-praskiej, 

Nie — panowie! 

Nie dyktatara—lecz rów- 
ność wszystkich klas, 

Równość istotna. 

Jeśli klasa robotnicza jest 
wyzyskiwaną; jeśli niema 
pełni praw (które jednakże 
pociągają za sobą i pełnię 
cbow.qzków— towarzysze!); 
jeśli w Polsce szerzy się 
jak obecnie, korupcja, blaga 
narodowa posiadających 
warstw, łajdactwa i matae- 
wa — będzemy w jednym 
szeregu z wami walczyć o 
ideały demokracji. 

Ale walczyć legalnie. 

Precz z brudnymi ręka- 
mi, czy one należą do en- 
decji, socjaldecji, czy innej 
uszczęśliwiającej decji! 

Macie sejm — macie ra- 
dy miejskie i gminne; związ- 
ki zawodowe i wreszcie 
ostateczną, słuszną broń, 
strejk — gdzie wasza krzyw- 
da istotna może znaleźć 
wyraz. 

Bądźcie spokojni: w wy- 
padkach, w których zacho- 
dzi pegwałcenie praw kla: 
sy pracującej, w wypad- 

kach, mających - znamiona 
niezrozumienia,  nieżyczli- 


gana numeru 20 ten 


a AO Z NOZE AEO Ź 


Ż od 
szeniem rocznie m. 30.90 — 
półrocznie m. 15.00—kwait. 
żalnie m. 7.50—miosiączno 
m. 2.50 z przesyłką poem: 
tową 2 m. 50 f., miesięes- 
aio. Cena numeru pols- 


dyńczego — 20 fom. : 


Bedakcja otwarta od 8 rars 
ŝo T wiecz, — Rękopisów R8- 
4esłanych radakcja nio zwraca. 


Oddziały własne w Będzinie 
ul. Małachowskiego 9, w Dą- 
krowie ul. Sienkiewicza Ni 6 


wcści lub zgoła krzywdy 
mas — cały uczciwy pol- 
ski ogół poprze was, 
Głos.ten i gest będzie i 
musi być tak silnym, iż 
wszyscy durnie, łajdacy, ig- 
noranci zlecą ną łeb. 
Rozumem, charakterem i 
sercem możecie, towarzysze; 
zbudować raj ziemski. 
Gwałtem nigdy! 
Gwalt zresztą nie jest 


nigdy oznaką istotnej siły i 


wartości. 

Sejmowy klub P. P, 5. 
ma w swym łonie kiiku mą- 
drych, dzielaych i uczcim 
wych ludzi, Jego taktyka 
sejmowa była częstokroć 
wzorem pailamentaryzmu; 
jego patrjotyzm, uiawniają- 
cy się w głosowaniu za re- 
krutem, przynosił mu za: 
szczyt. = 

Wierzcie, towarzysze, iż 
jedno takie głosowanie przy- 
niosło wam stokroć więcej 
zwolenników, — aniżeli cią- 
głe chryje  „Robotni- 
ka“, głoszącego, iż „Pade- 
rewskii burżuazja sprzeda: 
ła Sląsk”. 


Uwielbiamy wszyscy na - 


równi z wami Okrzejów, 
Rogerów i ianych. 
Jeśli jednak  odrzucicie 
walkę legalna, jeśli uciek- 
niecie 
„dyktatur”, to sobie samym 
oddacie najgorszą usługę. 
Spróbujemy się! | 


Bowiem nie jesteśmy ani 


endekami, ani burżuazją, ani 
socjalistami. 5 
Zdrowy ogół polski—sto= 
jący penad menerami, żąd: 
nymi władzy, mówi; Wpierw 
dom zbudowzać—potym go. 
urządzać, 


Wnętrze zaś domu nie © 
urządza się rękami obłą- — 
kańców, lecz długą, żmud- 


ną i uczciwą pracą. 


paweł Breniatowski 


w Częctsakiowie, 
al. św. Panny Marji tj. 
== Paryskiego? — 
Ekoroby skórme, dróg. mote. 
ch i waseryczae. 


Przyjmaje sá 3-18 reno I od 4—6pp 3 
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ochrzzili 


"Zs czasów Mi:raczewskiego 
jednocześnie z utworzeniem tak 


- dejącej sis ws:ędzie we znaki 
milicji ludowej zesteła utworzo” 


straż pcgraBiczna (początkowo 
nosząca miano straży kreso 
wej), która była oddana do dy- 


_ spozycji miaistra aprowizacji. 


Kiedy owa straż była w sta- 
djum orgaBizowasia się, lejb 


 ergany prasy byłego rządu trą: 


biły na ceły kraj o wielkich za- 
daniach tej straży i rieocenio- 


- mych korzyściach dla kraju, któ: 


re miała oddać, C"ekaliśmy 


więc cierpliwie Ba zjawienie się 
owego „masjasza”, który miał 


nas wybawić od wszelkiego ro: 


"dzaju paskarzy Í przemytników, 


ogałacających nasz kraj z żyw- 


 mcści „pour le rol de Prussa“. 


| przyszedł zbawca w posta 
ciech 150 ludzi, czyli „szwadro* 
nu“, a złośliwe „leguny*, trzy: 
mające dotąd straż ná granicy, 
ich mianem „ojców 
f anclszkanów". Objęli więc 
„franciszkanie“ zisloną granicę 
od Czeladzi do Modrzejówa, u- 


4 stawili warty, obchody, patrole, 
- stoja, chodzą, patrolują i po dziś 


dzień, a przemytsictwo nie tylko 


|. mie ustało, ala nawet wzmogło 


się Obywatel kisie, prasa la- 


mentuje, a paskarz z przemytni: - 
kiem uśmiechsją się tylko. A 
| w aprowizaeji chcą zaradzić złe: 

mu przez powiąkszenie ligzby 


udzi straży granicznej, aby po: 
sterunki graniczne stały gęsto. 

Panowie! nie tędy droga. Nie 
w ilości straży tkwi rozwiązanie 


- sprawy, lecz w jakości. 


|| miłość Boską, 
ludzi czymprędzej z grómiey i 
'meuszcie ich być nejpisrw żoł- 


ma dalszą metę. 


pogramiczna? Czy to jast woj- 
sko, czy to są majzwyczajniejsi 
stróże wolaosajamni? Sądząc 
z uniformów, z mazw (szwadron, 
dywizjor) jest to wojsko, a je 
żeli to tak jest w istocie, to Ra 
zabierzele tych 


mierzami,-bo ludzie ci pojęcia 
o wojskowości mie mają. A czy 
pożądane jest wogóle w spra- 
wach ochrony granicy od kon- 
trabandy utrzymywać na grani- 


cy żełalerzy służby czynpej, to 
jest znów inne pytanie, na któ, 


re kategorycznie i z doświad- 


<zemia odpowiadam „ale“, 


Kto zaa psychologią żołaie: 
rza, tan zrozumie, że żołnierz 
poza wojskowością mie patrzy 
Obce mu są 
iwprost niezrozumiałe dla niego 


wszalkie zapobiegawcze zarzą- 
dzenia władz cywiinych. (znaja 
tylko rozkazy wojskowe i w spra- 


wach bezpośrednio wojenBych. 

Stojąc, dajmy Ba to, Ba gra“ 
nicy, na przemytników patrzy 
dość pubłażliwię, a nawet wcho= 


dzi z mimi w stosunki przyja- 


cielskie i naturalnie zarabia sō- 


AR bie na tym iateresie, 


lnńczej zgoła odnosi się do 
szpiega lub dezertera. Tu go 


~ przekupić nie można, tu jest 


mióugięty, bo to sprawa czysto 
wojskowej naturze Chyba że 


Przedewszystkim zadajmy SO: 
bie pytanie, kim jest owa straż 


ISKRA — środa 30 kwietsia 1919 roku. 


0 straży pogranieznej, 


znajdzie się jakaś zgangrenowa- 
Ba bolszewizmem jednostka, któ: 
ra zdecyduje się na kompromis 
za szpiegiem lub dezarterem. 
Po zbrodaiczym napadzie niem: 
ców na Sturn, jeden z moieh 
znajomych — Bzoczny Świadek 
walki naszych żołsierzy z niem- 
cemi — epowiadał mi: E 
„Panie! z chęcią kazalbym so- 
bie jezyk wyrwźć, ża $wego cza- 
su wymyślałem na żcłsierzy za 
te, że przepuszczeją słominę do 
Prus, bo widziałam, panie, jak 
mężnie bronili granicy od wkra: 


czejącego wrogel' 


G'anica demoralizuje żołsierza 
wprost ckropmie, a wogóle da- 
meralizuje żołajerza używanie go 
do pełnienia funkcji, należących 
do zarządów cywilnych. Faskcje 
zaś ochrony granicy od kontra- 
bandy są zsdaziem władzy cy: 
wilaej i powierzóna być powin. 
By straży skarbowej, składającej 
się z ludzi rózwiniętych, ezergi 
cznych. i sumiesnych. 

Walka o byt, względy Ba sto: 
suski rodzinke, awarsowanie w 
służbie pohamuje tych ludzi cd 
zażyłych stosunków z przemy” 
tnieami, Surowa i ziaublagóna 
kara za szwindla powstrzyma 
tych ludzi od wykroczeń — a 
wziąwszy pod uwagę i to, że 
w wojsku jest solidarność, któ: 


‘rej pośród cywilów niema, jeden 


strażnik będzie się obawiał dru 
giego i mie da się tak łatwo 


skusić. 

Oprócz tego dozór rozciągnię 
ty być pówinien mia tylco na 
pas graniczey, zle i wgłąb kraju 
cosajmniej do kilkusastu wiorst. 
W naszym zaś grodzie powinni 
być za straży skarbowej: straż- 
niey graniezni na samej granicy, 
obchodowi po mieście orez se 
kretni wywiadowty. 

20 proc. — jak obsenie się 
praktykuje — Bagrody za za 
trzymany szmugiel jest stanow- 
ezo zemsło, Dawniejszy rząd 
rosyjski wydawał 70 prac. od 
wartości zatrzymanego towaru 
i ed ściągniętych kar. 

Pozatym gagica powiana być 
ściśle zbadana. Miejsca, najpo: 
datniejsze do przejścia, powinny 
być zabezpieczóna od tego — 
czy to przez wykopanie głębo” 
kich i szerokieh rowów lub też 
przez odrutowanie drutem kol: 
czastym albo w jaki inny spo” 
sób, który można zaalsźć. 

Możnaby także obok drogi 


granicznej, po której chodzą 


strażnicy, sypać piasek żółty od 
strony pruskiej, który potym 
zgrabiać, tak żeby każdy, spraw- 


dzający posterunkowych na gra: 


nicy, mógł sprawdzić, czy niema 
ślśdów ludzkieh. : 
To są, moim zdariem, Środki, 
zabezpieczająca Bas od przemy- 
tsietwa. Utrzymywanie zaś woj: 


ska w tym celu kórzyści nie 


przynosi, natomiast szkodzi sa- 
memu wojsku. 
Stary. 


Hiezbędny pokarm dla dzieci 11! 


Mączka owslana fabryki 


Adama Branickiego »-Sesmowen: 


przyrządzona na mleku, w. zu 
pełności zastępuje pokarm ma 
tki, wpływa na szybki przyrost 
wagi, ułatwia ząbkowanie i za 
pewnia prawidłowy rozwój mię- 
śni i kości. Mączka ta wskutek 
zawartości odżywczej jaką po: 
siada, przewyższa wszelkie teg >) 
rodzaju dotychczasowe produkty. 


ądać w składach kolonialnych 1 aplecżnych. 


KALENDARZYK. 
"Dziś we środę 30 b. m, Katarzyny. 


Jutro w czwartek 1 b. m. Filipa 
i Jakóba. 


Wschód słońca g. 4 m. 35. 
Zachód s g. 7 ra. 21. 


Asygaaty Pelskiej 


Pożyczki Państwówej 
Dziś, dnia 30 kwietnia 1919 r. 


nabywać można (po potrąceniu 


procentu): 
100 markowe, koronowe, rublowe za 97,40 
500 i * „ za 487,43 
1000 5 5 „ za 974,88 
5000 % 5 „ za 4874,31 
10000 a k za 9748,61 


Ogólna. 


Ż ministerjum zdrowia pu- 
blicznego. Dnia 22 kwietsia 
r. b. ogłosmono w „Mo»aitorze” 
rozporządzenie misistra adro- 
wia publicznego, tyczące się 


"uprzystępnienia ubogiej lud: 


ności i zarejestrowanym bez: 
roboęzym nabywania niektó- 
rych leków. 

gMinfsterjaum zdrowia pu 
blisznego uważa ma właśsiwe 
podać do wiadomości, że 10%: 
porządzezia to wydano po po- 
zosumieniu m przedstawieiel«* 
mi farmaeeutó w polskieh, któ- 
ray w poczusiu obywatelskie: 
go ebowiązku, chętnie zgodzili 
się ponieść ofiste, m zastoso- 
wania: gię do tego ROCSpoOFZĄ* 
dzenia wynikają'ą. 

Pp. lekarze, zapisujący w 
myśl tego rozporaądzenia ro- 
oopty dla ubogiej í bemrobo: 
czej ludności, obowiązani są 
podawać na resepsie naswisko 
t adras psojenta. 


Znamićnna uchwała zjazdu 


P.P.$ W trzecim dniu zja: 
zdu P.P.S, uchwalono następu: 
jącą rezolucję Barlickiego: 

Zjazd stwierdza, że P.P.S. mu: 
si prowadzić w sejmie politykę 
stamowczej opozycji klasowej i 
ża udziału w rządzie burżunzyj - 
nym nie weź nie. 

„Jażeli sejm mie uchwali re: 
f.rm społecznych, nie zmieni 
systemu nadużyć admiaistracy|- 
no-policyjsych, nie Opracuje za: 
sad konstytucji Rrzeczypospoli: 
tej, to PPS. dążyć będzie do 
rozwiązania tego sejmu i do 
ogłoszania nowych wyborów, a 
przy sprzyjających warunkach 
oprze się ma iniejatywie zwoła: 
mia nowego sejmu przez rewo: 
lucyjny proletarjat". 


Naczelnik Piłsudski 
do ludności b. Wielkiego Księ: 
stwa litewskiego. 


Do ludnośsi byłego wiel 
kiego Księstwa l towskiego wy- 
dał naszelnik państwa komen- 
dant Piłsudski pod datą Wil- 
no 22 ksietaia Rastępującą 
odezwe 

Do .mieszkań:ó7 Dbzł:g9 
wielkiego Księst sa litowskiago. 

Kraj wasz od sta kilkudzie- 


sięclu lat nie spał swobody, 
uciskany pra9% wrogą przsmo8 
rosyjską, Biem'ó:ką i bolsze- 
wieka, przemoe, która nie py 


tsjąe ludnośsi, narauciła jej 


obos wzory pos qpowania, krą: 
pujące wolę, a eząsto łamiące 
żyeie. Tsa stan oliągłej nie- 
weli, dobrze mi snany 080- 
biśsie, jsko urodzonemu na 
taj niesuszęśliwej ziemi raz 
nareszcie musi być zniesfosy 
4 raz. wreszcie ma tej niemi, 
jakby przez Boga zapomnia- 
nej, musi się zaprcwadsić swo: 
boda i prawo woleegs i n!: 
ezym nieskrępowaseg» wypo- 
wiedzesia o dążsniach i p> 
trzebach.. 

"Te wojska polskie, które z 
sobą przyprowadziłom dla wy- 
rzucenia panewania gwałtu i 
przemiocy, kisgie wam wszyst 
kim wol:ość i swobodę. Cheę 
dać wam możność pozwiąza: 
nia spraw wownętrazych, na: 
rodowcśsiowysh i wysaanio: 
wych tak jsk gami tego sobie 


życzyć będziesie, bes jakiego" . 


kolwiek gwałtu lab Raóisku 
me strony polskiej. 

Dlatego to plessmy, Ż8 Ba 
waszej ziemi brzmią ]€856%0 
daala i krew się laje. Nie 
wprowadzam zarządu wojs<0 


„wego, lecz cywilny, do kti- 


pego powoływać boie ludzi 
miejssowych, synów tej ziemi. 
Zadaniem tego zarządu eywil 
rego będzie: 

1) ułatwienie ludnośsi wypo 
wiedzenia wię -60 do swojego 
lcsu i pośraeb przes swobad: 
nie wybranych  przedstawi- 
eleli. Wybory te odbędą się 
na  podsiawie tajsege, po- 
wazeshnego, bszpoś'edniegc, 
boz różnicy płol glosowania. 

2) Danie potrzebującym po- 
mesy żywnośsi, poparcie pracy 
wytwózezej, zapewnienie ładu 
i spokoju, otoczenie opieką 
wszystkieh-nie czyziąc różniey 
s powodu wyzkania lub naro: 
dowoś 3), — 

Na ozelo zarządu postawi: 
łem Jersego Osmółowskiego, 
do którego bezpsśrednio lab 
do ludzi przez miego 0znaez9- 
nyoh zwracajele się otwarale 
i szezerze we wszelzieh po- 
trasebach i sprawacb, które 
was bolą i obczodzą. 


Józef Piłsudski m. p. 


Ładny zarząd m. Milna, 


WARSZAWA. Mianowa- 
ny przez komendanta Pił- 
sadsk'ego nadzwyczajny ko- 
misarz wileński p. Jerzy 
Osmołowski powierzył p. 
Witoldowi  Abramowiezowi 
zacząd miasta Wilna. W 
skład zarządu miasta wes 
szło 5 socjalno demokra- 
tów, 5 żydów, 1 białorasin 
i1 litwin. Z byłych człon- 
ków nikt nie wszedł do za- 
rząda miasta! ; 


; 2 Sosnawea. 


Dzićń 1 maja jest dalem 
bsaroboeła 1 straj xu powsaesh- 
nego dla eoejalistó m wszelkiej 
barwy i dla bolszewikó v.. Kto 
wię» dnia tego nie stanie do 
pracy, ton łąszy się I wspiera 
wrogów ładu, porządku, pań 
stwa 1 kośsłoła. 

Świętem robotniezyma w €©s- 
łym Zagłębiu był zawsze dzień 
3 maja i dzień ten dekretem 
nasnelaika państwa mznasBy 
jest za świąto narodowa qałej 
Polski. 


Pzacojmy więe wszyscy w 
d. 1 maja. Pokażmy światu, 
że p:laoy bos względu Ra za- 
jęcie są Bawsz3 polakami i z 
międzsynarodówką nie wspól- 


(nego mieć nie chzą. 


Niech w dniu t;m cezysBe. 
bądą wszystkie kopalnie, fa- 
bzyki, warsztaty i biura, aby 
Bas mie pemawiaso, że trzy” 
masmy a bolszewikami. 


Rocznicę 3 maja obchodzi 
Dom ludowy w S>suowęu przez 
urządzenie nastrojowej wieczor= 
niey w najbliższą niedzielę, t. je 
4 maja, poprzedzonej odpowie- 
daim odczytem. - 

Osoby, należące rizgdyś do 
sekcji dramatyczaej i orkiesiro- 
wej, i obeeni członkówie i człon- 
kinie tejie, chcący wziąć udział 
w obchodzie, raczą zgłosić się 
w dniu 30 b. m, w środę o g. 
7 wieczorem do lokalu D L. 

Ciłoskowie i ezłonkiaie chóru 


„mieszanego (żeńskiego i męskie: 


go) „zechcą — wraz z osobami, 
nalażącymi niegdyś do sekeji 
chóralsej, oraz śpiewakami, któ: 
rzyby chcieli wziąć udział w ob- 
chodzie — zebrać się w najbliż- 
szy czwartek, dala 1-go maje, 
o godz. 7 wieszorem w lokala 
D. L- Tam taż przyjmowana. 
będą zapisy mowowstępujących 
dö poszczególnych sekcji. 

U »rasza się o punktualna przy: 
bycie za wzglądu na krótki czas 
i pawal prucy, 


Podatek od nieruchomości. 
Wszystkim wieścicieiom nieru- 
chomeści, pcłożonych w obrę- 
bia miast Sosnowca i Bądzine, 
będą rozesłane w najbliższych 
dniach formalarza deklaracji da 
wymiaru podatku cd nierucho: 
mości. N szalóżnie od rozesłasia - 
do włeścicieli nieruchomości wy- 
mienione formularze mogą być 
etrzymywane bszpłatnie w ia- 
spektoracie skarbowym w Bẹ: 
dzinie i w odnośnych komisa' 
rfatach poliejł. . 

Na wszystkich właś :ieielach 
nieruchomości miejskich ciąży 
«bowiązek złożenia wypełalómych 
deklaracji w iaspaktoracie skar - 
bowym w Bądzinie do dnia 15 
maja 1919 roku. N edoręczesie 
formularza przaz pólicją mie 
zwalnia płatnika od powyższego 
ebowiązku. IRS 

Złożone deklaracje winny być 
wypełsione ś iśle według prze: 
pisów; za niezłożenia deklaracji 
w oznaczonym terminie będą 
właściciele nieruchomceści, wzglę: 
dnie ich zastępcy karaai gray- 
«ną do 50 marek. Za podanie 
mylnych lab rieścisłych wiado' 
mczh, które wpływają na zmniej- 
szenia podatku, winsy karany 
będzie kwotą 10 krotaą utajo- 
mego podatku. 


Ogłoszenia dożyda, wzmi:n: 
ki do pism! Nisktóre nasza u- 
rzędy ogłoszenia uliczne do roz: 
lapiania sa słupach i kioskach 
zamawiają w drukarniach żydow- 
skieb, a następnie raczą je nad- 
syłsć do redakcji dla „łiszawa- 
gə“ umieszczenia w kroniee. | 

Oba pisma w Sosnowcu robią 
bokami | wydawane są nia dla 
zysków, roboty wiąc drukarskie 
są dla mich jadysą podporą. Ja. 
śli się tedy roboty oddaje gdzia* 
indziej, to rmożna zapłacić w pi' 
śmie za ogłoszenie. 


Tajemnicza worki, Po za: 
maszczaniu przez nas Botatki o 
5 workach, dostarczonych przez 
przemytsików do budki przy 
mośsie szopienickim o godz. 12 
w Mocy zjawił się u nas jeden 
z oscbników, biorących udział w 
tej manipulacji i oświadczył, że 
teka manipulacja odbywa się 
cosocmie z wiedzą władz. P. Mi: 
lewski wydaje kartkę z polece- 
smiem gla dyżernego urzędnika, 
by tenże przyjmował towary od 


> 


>, 0 1SREA udo 30 kwietnia 1919 roku. 


przemytaików. Wie o tym poli- 
„cjs, wiedzą wszyscy. 

Oświadczesie powyższe nieze 
g6 sam nie tłumaczy, a jeszcza 
bardziej sprawę zaciemnia. Py- 
tamy się tady, co to za mani: 
pulseje noce odbywają się Z 
przemytnikami, z czyjego pole- 
genia popiera się przamytaletwo 
4 w ten sposób demoralizuja się 
łudsość. 

„Porządki* w śródmieściu. 
Przy ulicy Niemieckiej "mieści 
się kurtowy skład węgla w bud 
ce, gdzie stela chodnik zawalo- 
"ny jest węglem, a w -dodatxu 
na chodsiku przy tymże skła- 
„dzie odbywa się przerzynanie 
„drzewa piłą. Należałoby, aby 
odnosne czyaBiki zaróciły BA 
40o uwagą, Bie pozwalając robić 
na chodniku barykad. - 


Pozdrowienia dla sosnowi 
„czanek. Nasze piękna SO3no- 
wiczanki mają szczęśiie do... 
wojska. Codziannie prawie o- 
trzymujemy dla nich serdeczae 
„pozdrowienia od tęskniących i 
sstęskBionych wojaków. 

Wczorej e trzymaliśmy dla vię' 
*ksych i kiezspomalanych (sle, 
-zdaje się, zapominejących! Przyp. 
Gd.) sosnowiczanek wyrazy task- 

nego uwielbiesia od samych pod 
„oficerów, mianowicie: 

1) Z pułku 8 go gwardii tęsk 
pią podoficerowie: Stanisław 
Wadkowski, S:werya Gabarski‘ 
„Józef Pelszyk, Felicjan Taaczyk 

~i W. Scfński. À 

2) Z 12 komp. III baonu 7 go 
pułku piechoty |. p. schzą z 
tęsknoty podoficerowie: Stari- 
sław Łsgowski, Wład. Gracza, 
Alesszndar Krowa, Boleslaw 5 | 
PDielewski, Zygmunt Zak, Euge 
sjusz M łeeki, Wiktor Matuszyń: 
ski, Franciszek Płonka, 
Kulawczyk, St. Karpela, Józef 
Krawczyński, Franc. Kłoskiewiez, 
„Jam Kurcisz, Władysław Kóaig 
i.. kucharz (tan pewno nie u 
sebnie), Stanislaw Wasołowski. 


Co p:zysłała Ameryka? Pis- 
ma warszawskie podają, że do 
dala 31 meroa mąkl amazy: 
kańskiej przybyło do Polski 
2005 wagonów, = ©zego DĄ: 
browa otrzymała 342 wagony, 
Sosaowiee 119, O zusa 102 i 
Zawiezele 107 

Pozatym Dąbrowa otrzymała 
70 tonn sumaleu; S>sa0wies— 
mleka 72.6 toan, szmalen 832 
tmny i słoniny 514.6 tonn, & 
Olkusau dostał 14.3 tonn mleka, 
31.6 tonn słoniay. 

Pozwollmy soble zapytać 
s7. sprowiszęją: 99 sią duieje 
m 72.6 tona mleka kondonso- 
wasego, komu i kledy je wy' 
„dane? 
Tana równa się 60 padom, 
a wigo ilo66 madesłanogo do 
Zsgłębia miesa wynos! 4856 
pudów; gdzież eno jest? 


Na ekranie „Zacisza“ ukazał 


dramat p. t. „Wyspa potępień- 
ców”, treścią którego jest wyra' 
fiaowasa i okrutaa zemsta prze” 
. wrotaej kobiety. Nia mogąc zy- 
skać uczucia ukochanego przaz 
się mężczyzny rzuca nań f slszy: 
we oskarżenie, razultatam któ' 
rego jest sąd | skazanie na cię: 
żkie roboty. Lsez zbrodnia dłu: 
go nie tryumfuje. N awinnie 
posądzony ucieka i przy pomo: 
cy żony udawadnia swoją nie- 
«tienóść. Zbrodsicza oskarżyciel: 
ka własną reką wymierza sobie 
sprawiedliwość. Obraz tea po: 
siada szereg scen o wysokim 
 peychologiezuym napięciu, a 


zaj muje do ehwili ostatsiej. War: 
tość obrażu podnosi przepiękna 
wystawa i gra mało zaasych u 
nas artystek E>by Thomsen i 
l iger Nybo. 


OIDE PORZE SEREA 


Józef . 


się Świażo wysoce sensacyjny 


ustawicznie wikłzjąca się treść 


Skrzynka ðo listów. 


Szanowsy Panie Radaktorze! 

W N 85 z dnia 13 kwiełnia 
r. b. poczytnego „Kurjara Zagłę- 
bia“ umieszczono, artykuł o prze' 
budowie cerkwi, gdzie powie- 
dziano, że ja, niżej podpisany, 
proboszcz prawosławnej parafji 
sosnowieckiej, zostałam intzrpa: 
lswasy w sprawie zamiaszczo” 


. nago artykułu i miałam się wy: 


razść, ża dla chcących korzystać 
z nabożeństw obrząd wu wschod- 
niego wystarcza w zupeł1ośri 
cerkiaw obok dworca w. W., do 
której i tak mieliczna garsteczka 
wiernych i to rzadko uczęszcza, 
i że nikt z prawosławnycs w 
sprawie przabudowy niepotrzeb: 
mej nikómu cerkwi Ra gmach 
użytseznoś į publiezaaj prota- 
stować mie będzie. - 

Kategorycznie .zaprzaczam ta: 
mu i oświadczam, że nigdy w 
sprawie tej z nikim mie rozma: 
wiałam i nikomu tego nia pro" 
ponowałam, gdyż za swoimi pa: 
refjaaami w podobne porozu" 
miesie mie wchodziłem, a jako 
osoba duchowna wyznania pra: 
wasławnego cd siebie tego pro: 
pónować pie mogłam. 

Prosrąz o zamieszczenie tych 
peru słów, łączę wyrazy SZACUA: 
ku i poważania. 


„Ks. Bazyli Martysz. 
S;ssowiee, 13 b. m. 1919 r., 


Mad ssłane. 


Szanowny Panie Redaktorze! 
Ui>rzejmie proszę o zamieszczenie 
następującej odpowiedzi na zarzut, 
skierowany przeciw mnie w kronice 
Ne 4 „Kolejarza — Związkowca* pod 
tytułem „Protest przeciw protekcji“, 


Czując się w najwyższym stopniu - 


dotkniętym przez niesprawiedliwe p3- 
sądzenie o użycie protekcji w celu 
awansu służbowego i tendencyjne za- 
mianowanie kancelistą, podaję do 
ogólnej wiadomości i oceny co na- 
stępuje: Q, ; 

Wstąpiłem na drogę żelazną WW. w 
roku 1903, uwolniłem się zaś w roku 
1912 wskutek skupu kolei przez wła- 
dze 1osyjskìe. W ciągi tego czasu 
pracowałem pół roku, jako djetarjusz 
w ekspedycji st. Sosnowiec, a na- 
stępnie 2 lata w kancelarji rewizora 
ruchu oddziału VI, poczym kolejno 
przechodziłem etaty kancelisty, wa- 
gowego i dwa etaty pomocnika ekspe- 
dytora. Zdałem wszystkie, żądane 
wówczas, egzaminy, a mianowicie: z 
telegrafu, na wagowego, magazyniera, 
biletowego, bagażowzgo i towarowego 
kasjera, agenta zdawczego i ekspe- 
dytora; . pracę ekspedycyjną znam 
dokładnie nie tylko teoretyczńie, lecz 
i praktycznie, gdyż, przysposabiając 
się do egzaminu, starałem się praktycz- 
nie zapoznać z daną czynnością. Ostat- 
nie 4 lata, jako pomocnik ekspedy- 
tora st. Sosnowiec, kierowałem _ wy- 
działem komunikacji zagranicznej, a 
następnie bezpośredniej. Kim by'em 
w chwili uwolnienia się mam w ręku 
niezbite dowody. , 

W dniu rugowania niemców, wstą- 
piłem na kolej nie samowolnie, ale 
wskutek propozycji delegatów Związ- 
ku kolejowego w Sosnowcu: maga- 
zyniera p. Gorzeńskiego i kasjera to- 
warowego p. Dankowskiego, którzy 
zwrócili się do mnie z tą propozycją 
dla braku w Sosnowcu odpowiednie- 
go kandydata do prowadzenia działu 
ekspedycyjnego, którą to propozycję 
przyjąłem, gdyż czułem się w obo- 
wiązku przynieść w ofierze nowobu- 
dującemu się Państwu usługi w tym 
kierunku, w jakim jestem uzdolniony. 
Jak spełniłem swój obowiązek, oce- 
nić mogli, tak b+zpośredni moi 
zwierzchnicy, jak i Dyrekcja kolejowa 
a jak byłem wynagradzany, o to gło- 
wa nikogo nie boli. > 

Do dnia 1 marca otrzymywałem p9 
450 mk. miesięcznie, jako kierownik 
wydziału komunikacji, a jednocześnie 
kasy towarowej. 

Wtedy konkurentów nie miałem. 
W sprawie wynagrodzenia zwróciłem 
się do Dyrekcji piśmiennie 25ili o 
wyjaśnienie i, jeż əli krok ten mój 
podpada pod miano protekcji ;to bę- 
dzie jedyną moją protekcją. Drugą 
protekcją, o której mowa w wymiee 
nionym proteście; może być tylko 
moja praca, a jednocześnie wszech- 
stronna znajomość pracy ekspedycyj- 
nej, wadą .zaś — moja siła wieku 
(35 lat), energja, umiejętność wyda- 
wania dys2ozycji i szybka „orjentacja 
w pracy, czego dowodem słuźyć mo- 
gą wydane przeze mnie w ekspedycji 
st. Granica instrukcje piśmienne, 
różniące się tylko w detalach od in- 


strukcji Dyrekcji, wydanych daleko 
później. W Granicy nie spocząłem 
na laurach, a stąpam po cierniach, 


więc z przyjemnością odstąpię ten - 


zaszczyt pierwszem1 lepszenu ze 
starych ekspedytorów: niech im się 
ręce święcą, niech się posługują sta- 
rymi pomocnikami! Czyniąc więc za- 
dość życzeniom sławetnej sekcji eks- 
pedycyjnej st. Sosnow ec, sądzę, że 
uspokoję podrażnioną ambicję oraz 
zazdrość niektórych jej członków, 
którym głów notabene nie zazdrosz- 
czę, pytam się jednakże, coście Pa- 


. nowie, obrońcy pokrzywdzonych, zro- 


bili w chwilach przełomowych, które 
przechodziliśmy od 11 listopada do 
1 stycznia? Czy choć jeden z Was 
może się poszczycić własną inicjaty- 
wą, lub rozstrzygnięciem jakiejkol- 
wiek sprawy? Milczycie! Ja mam 
odpowiedź: kiwałiście palcem w bu- 
cie i oczekiwaliście poleceń Dyrekcji, 
która zawalona była pracą, a resztę 
czasu poświęciliście na debaty, ko- 
mu jakie staty się należą i wyśmie- 
wanie się z mej naiwności, że ocenią 
moją pracę. Czy godziło się oczer- 
niać mię dla dogodzenia swoim u- 
czuciom nieszlachetnym i osądzać 
zaocznie, a następnie wprowadzać w 
błąd redakcję „Kolejarza: Związkow- 
ca", gdyź wierzę, iż ta ostatnia tylko 
pizez nieśwhdomość istotnego stanu 
rzeczy zamieściła taki artykuł, który 
zdaleka czuć osobistą wycieczką SZ. 
Panów mamutów sosnowieckich. 

Są różne poglądy, lecz z tyn się 
zgodzie musi každy rozsądny czło- 
wiek, jż posady kolejowe nie są Sy- 
nekurami i muszą syć obsadzone 
przez ludzi pracy i kompetentnych 
(a Pod tym względem nawet pp. O- 
ponenci zarzucić mi nic nie mogą) 
bez wzgłędu na wiek i lata służby, 
w przecwnym bowiem razie wobec 
braku u nas ludzi uzdolnionych 
skutki mogą być nader fatalne dla 


_ skarbu polskiego. 


Przy niniejszym załączam 10 marek 
na dom poprawy przy Tow. dobrocz. 
w Sosnowcu. 

Racz przyjąć, Sz. Panie Redaktorze, 
wyrazy szacunku i poważania. 

Teofil Necel. 
Granica, 25 kwietnia 1919 r. 


Z Grodźca. 


Kolportaren „Iskry“ na G:0: 
dzies jest p Jissaty Majonez: 
ezyk,  kośsielny. Z *zażamy 
uwagą wszystkich aassyeh pro. 
numasratoró g w Giodź?u, że 
za „I krę” nie wolno beać wię 
ooj niż mak. 2.50 miasięGznie 
z ednosasniem do domu. © 

Dotyshśsuasowy przedstawi- 
elol nasz p. Głąb s d.1 maja 
„Iikry* dostarsaać nikomu nie 


„będzie, wsZysdy wigo peoaus 


məratorsy nasi nisch sią zwró: 
e} do p. Majcherczyka. 

„Likra“ dostarosaas bądzie 
zawsze regularnie rano, wigs 
i ci abonenę!, którzy otrsyma: 
ją „Iskrę” posztą, bądą obsta- 
smi ssybsiej przoa p. Maj- 
cherezy ka. 


OTONI OTET 


Z Dąbrowy. 


W tumanach kurzu. Miaął 
okres wiosennej ,szarugi, kiedy 
te braęliśmy w _ błocie po uli- 
each Dąbrowy. 
ulice mamy, nia wiem. czy gdzie 
w kraju są podobse. D»>brodzie- 
ja nasi, aus'rjacy, urządzili nam 
ulica coś na wzór stos, ubili 
wietrzejącym i lasującym się ka: 
miesiem, pokryli lstxym pias? 
kiam I — tandeta gotowa. 

Dziś te ulice są w Staaia psu" 
cia siet wszędzie tworzą się wyrwy 
i wybaja. A już proszę wyjść 
na ulicę kiedy to wietrzyk, cno- 
ciaż słaby, powiajst U 1532ą się 
wiedy tumang kurzu iÍ pyłu, a 
waz z mim miljony zarazków 
chorobotwórczych. 

Kip mie widział lotnych piźs- 
ków w okolicy góry Ararat i pół 
mocnej Parsji, miech zajrzy də 
Dsbrowy. 

Mamy już stały zarząd miasta, 
wyłoniony Z rady miejskiej, 
powstałej z najdamokratyczniej - 
szych wyborów powszechnych; 
mamy głowę midsta prazydsata, 
który cieszy się ogólaym uza8* 
aiem i sympatją. Jsdnoczaśsie 
mamy takża madzieję, ża Stam 
maszyzh ulie zmiańí się. Naj- 


Bə też typowa _ 


ważniejszą sprawą bądzie wła: 
śsie budowa ulie i (chodników. 
Nie da się pomyśleć, ażaby w 
mmieście były takla ulice, jak to 
widzieliśmy w D;browie. Sosy, 
budowase przez prusaków, SĄ 


lapsza. 
Stychać, że miastu ma być 
przyznasy pzwien dość wysoki 


prozent od wydobywającago się 
w kopalniach .T stw wegla. Jy 
żel ta wiadom$ść jast praw izi- 
wą, to jest nadzieja, ża ruszą 
roboty okoła ulie i chadusików. 
Tóć i párę satak bszrebJtnych 
zaalazł>by przy tym zajęcie. 


Przeciw lichwie. R .faraat 
aprowizacyjay ua okręg dąbro- 
wski ogłasza, żeby mu o wszel: 
kich madużyelach, pachaących 
lizhwą. donoszono, a to celem 
zwalczania tej lichwy. W. ogba- 
szaniu wzmiaskowauo, ża BA 
wszystkie towary w sklepach 
musi być cesa ozaaczona i nie 
wolao pobierńć więzej. 

Czy to ogł szenie przyniesie 
pożądany skutek, — zależy od 
nas samych. ; 

Nie trzeba się lękać stawienia 
się w eharakiarze ¡świadka tam, 
gdzie w iatarasie zwalczania lich 
wy jest się potrzebsym Jast to 
posigkąd obowiązkiem obywa: 
telskim. 


Z kraju. 


Samowola włoścjan. Mamy 
da zanotowńnia przajaw zasa!: 
chizowasia pawnaj cząści Ra: 
szego włoś:jaństwa; wypădek 
miał miejsce w majątku dona: 
cylaym, Karwiaiae pod Proszó- 
wieami ma tla ustawy © przy- 
musowym wydzierżawiania pól 
mieóbszianych. 

Kilka bazrolmych—:ą miądzy 
mimi synowie 18-mórgowych go" 


szodarzy—w części trudniących . 


się dotąd przemytaictwam i ka- 
ranych za bójki z użyciem no- 
ża, samowolsia siłą zajali 93 
mórg najlepszej ziemi folwarku; 
any te były przygotowana pod 
zasiawy wioszmua i ziemaiaki, 
maweś częściowo dla słażby. Da: 
konali tago „wydzierżawienia” 
tarroram mad służbą, którą obie' 
cali gwałtam spędzić z pola, a- 
dzierżawcy grozili mawat śmier' 


Trzeba zauważyć, że gwi 


tan spotkał sę z żywym potę: 
piesiem włoścjan wsi | służby 
f alwarczaej; 


lisko maiej ed ludności. 


WRZOEDCIEBNIOJOJCJEJOCIEZIZKIA 


fobotniej patersbursey 
przegiw bolszewikom. 


Litówski dziennik  „Lietuwa* 
ogłasza następującą zaamiensą 
rezolucję „robotsików zakładów 
putlłowskich w Piotrogrodzie z 

„M; róbotaley zakładów puti- 
łowskith oświadczamy, wobsc. 
całego prolatarjata rosyjskiego 
i'eałego świata, że rząd bolsze* 


wieki zapomaiał o idesłach re- 


wolacji paź lzieraikowej i że 
oszukał i zaprzedał robotałków 
i chłopów rosyjskich. Rząd bol- 
szewicki nle jest rządem robo- 
taików i chłopów, lacz tylko 
dyktatorską . władzą komitetu 
caniralnego partji bolszawiekiej. 

Rząd pozbawił ludność prawa 
głosowaBia i utworzył pôd gra= 
żbą rozstrzelania, arasztowania 
i przekupstwam organizację rad 
sowieckich, które mia wahają 
się podawać za przedstawicieli 
narodu. Protsstujamy przeciwko 
temu, ażaby w <ałej Rosji prze: 
lewano w imieniu tychie rad 
krew braterską i oświadczamy, 
ża rozstrzeliwanie członków pra" 
cująceg? ludu miasta i na wzi 
został» nie przez nas wywołane, 
lacz ża jast to bazwstydaym 
dzielem prowokatorów, katów i 
morderców. Robotalzy żądają 
natychmiastóweg usunięcia ko- 
rmisaczy, dyktatury partyjnej, 
zalesiesiania kary śmierei, 
prowadzenia prawa wyborczego: 
swoboadnego slowa, pozatym 
zmiesienia kary rózgi w €zarwe' 
maj gwardji i w  marynarca i 
oswobodzesia aresztowanych ro- 
botalków, marynarzy i chłopów”. 
` Razolucja kończy się słowam' 

„Wzy wamy przed trybusał bol- 
szawiekich prowokatorów, ka- 
tów i mordercówi Dość już mil: 
czenia ciarpieniń i bólu, Cała 
władza powiana przejść w ręce 
ma drodze wolnoś:i utworzonych 
rad robotaiczych i chłopskich“. 


DIANA mni i i dt do Polski 


2 mm | | 
r 
u 


Sprawa Cieszyna, Spiżu i Orawy. Wschodnie granice Polski! 


Warszawa, 29 kwiałtaia, 
(Tal. P. A. T.) 


Wadłag nadeszłych tu wiado- 
mośzi „Rada cztarszh” w czwar' 
tak ubisgł; załatwła sprawą 
G lańsks, czymiąc zadeść poirza* 
bie Polski dostępu do mərza, a 
rówaocześnie uwzględsiająt ży- 


i okolicy, 
iż mój 


Na sezon wiosenny polecam: 


"ŚWIEŻE NASIONA WARZYW, ROZSADY warzyw- 
ne i kwiatowe oraz BONICZKI do kwiatów. — — 


czenia 
Gjzńska. 


Glańsk bedzie miastem wol: 
nym. N apodległość jego pore- 
czy Liga narodów. Miasto mieć 
będzie autonomję zupełsą w 


s»rawach czysto lokalnych, bę: 


dzia połączone z Polską usją 
celaą i będzie reprezentowane 


został. przenie- 
siony na nową 


OOPOPEOP"SN 
CZEDSZNE NY RY RE REDA RE RY ANNADA W 


Z poważaniem 
A. Kruszczyński. 


władze państwowe | 
zaś przejęły się tym faktem da- 


ładności niemieckiej 


CNEA AOE 


OGŁOSZENIE. 


Zawiadamiam Szanownych Klijentów m. Będzina 


Zakład Ogeodaiczy 


stacje fabr. W-go Kraupego. 


| za granicą przez Polskę, która 

mieć będzie zapewniosy dóstęp 
do morza przez korytarz polski, 
u w razie potrzeby i przez te 
rytórjam niemieckie. 

Pciska ma prawo wykoky=A' 
nia kontrcli i admisistracji Wi- 
sły, prawo swobodnego używa: 
mia miejskich urządzeń transport: 
towych, portów i doków. 

Polska otrzyma całą deltę 
wisły. Sprawa Pomorza i G. 
Šiąska została załatwiona dla 
Polski pomyślnie. 

Sprawy Cieszyna, Spiżu i Ora- 
wy prawdopodobnie pozostawio- 
ne będą polubownemu uregu- 
Jowamiu Polsce i Czechom. 

Granica wschodnia Polski dô- 
tąd nie została załatwione. 


Przed strajkiem generalnym 
na Górnym Śląski. 


BERLIN. Górny Śląsk znej- 


duje się w przededniu ogólnego 
bezrobocia. Rcbotnicy żądejż: 
/ 1) eatychmiastowego rozw Ą- 
zmia oddziałów ochotniczych, 
- 2) natychmiastowego zniesie: 
mia stenu obiężsnia ma teryto- 
jom Górnego Śląska, 
3) użycia koszar na- miesz” 
kania, as ; 
| A) wydania gmachów, zzjętych 
ma urzędy, na mieszkaBia, 


5) natychmiastówego uwolnie: - 


nia aresztowanych za zaburzenia, 
6) wypłaty za czós bezrobocie». 


Zajęcie Grona. 
Komunikat polski. 


"Warszawa, 29 kwietnia. 
(Tal. P. A. T.) 


Komunikat sztebu genarólne- 
z dnia 28 b. m. 


Front galicyjski. 
Pod Lwowem w ciągu BScy 


26 kwietnia rieprzyjacie! zaata” 


kówsł silsymi eddziałami fol 
wark Harejer. Atak odparto. 
Pózetym na całyra froncie poza 
utarezkz mi patroli spokcj. 


Front wołyński. 


Oddziały nasze zajęły wieś 
Budynin na półsoc ed Bełżs, 
biorąc 3 cficerów i 25 żołnierzy 
de niewoli i zdcbywejąc 1 ku' 
jomict i duże zapasy amuBicji. 
_ Silsy wypad nieprzyjaciela z 
Łosek na Nzwosiółkę został 


- odparty. 
Front litewsko - białoruski. 


Grodao zostało Gaiś OpUSICZO" 
"me przez nie mzów. Nasza cd: 
działy przedeie wkroczyły do 


miasta i cbjęły tam służbę. 


W Grodzie paruje zupełsy 
spokój. Bolszewicy na całej linii 
odeszli ze rzekę Usze. Nasze 
oddziały, postępując w śled za 
zcfejącym się nieprzyjacielem, 
dotarły do lizji Sieniawka — 


- Pogorzelce. 


EESTE 


Rumuni idą naprzód. 


Kraków, 29 kwietnia. 


(Tel. P. A. T) 


“Tel. iskrowy z Nauen dozczi, 
iż rumoei w wielu miejscach 


posuwają się w głąb Węgier. 


» pogromy żydów/ przez _ 
ukraińców. 

Równe, 28 kwietkie. 
(Tel. P. A. T.) 

W ostatnich esazach ukra/ń- 
ey urządzili pcgromy żydów: 
w Żztomierau, gdzie zg!ręło 
1600 żydów, w Płoskirowie- - 


4 tys. żydów oras w Miropolu, 
Dabnie í Berdyczowie. 


Powstanie na Wołyniu. 
Dubno, 28 kwietnia. 
(Tel: P. A. T) 


Ludność wołyńska uważa 
siezowników galicyjskich za 
najźdź ów. Powsteła tu spe- 
ejslza organizaejs ukraińska 
przeciwsiczowa do walki s si- 
ezov nikam). 


Wręczenie warunków 
pokojowych. 
Berlip, 28 kwietnia. 
(Tel. P. A. T) 


Wręczenie warunków poko- 
jewych delegatom niemieckim 
nastąpi we ezwarteF. 


Wyjazd włochów 
z Paryża. 
Paryż, 27 kwistiia. 
(Tel. P. Ą. T.) 
Sosnine i Salaadra cprścili 
Paryż. 


Licytacja. 


W nu 5 meja 1910r. © 


godz. 11-ej w miejseowy m ło- 


kalo licytacyjny m, ul. Targowa 
Ne 8, w mieszkan u p. 
Sary Gukierman 


cóbedzie się sprzedaż przez 
publiezną lieytaeję n'6r06h0: 


mści, sułaćających się z niżej ; 


wymieriosych przedmiotów : 
1 otomars, 
1 kredens, 
6 kzizeseł, 
1 stół, 
1 $ealete. 


Scsnowiee, d. 28, 4. 1919. 


MAGISTRĄT. 


pE 
RELLENE TRENAS A LE RO rretan ae aint 


D. MONES REMM 


ehor, uszu, nosa i gerdia 
SOSNOWIEC, Kołłątaja Ma 10 


(Mikcłejewskz) 
od 4 —© pp. 


pe 


Benty siz 


J. Szatensziein 


powrócił. 
GODZINY PRZYJĘĆ: 
ad 10—1 i od 3—6 po poł. 
Łeczenie zębów, plombowanie 


- gprawianie zębów bez podnie- 


bienia, złote korony. 
ui. Modrzejewska Nr. 3. 


- 
pa 
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Badaktes | wpdawm Wikio Moasioreki 


0 


"ISKRA — średa 30 kwietnia 1919 roku. 


leczy : 
szyhko gruźlicę, bronchit, kaszel, astmę, koklusz. 
Dostać we wszystkich aptekach i składach aptecznych. 


EDT 5 


Skład Hurtowy 


J Proskarowskiego iSi 


w Sosnowcu, Modrzejowska 37, 
poleca: 

Kawę palang w paru gatunkach. 
Kawę słodową w paczkach %, i %4 W najlepszym 
irmy Fr. Fuchs i Synowie w War- 
zawie i innych firm. 
Ferd. Bohma i innych firm. 
ki, wafie i ciastka miodowe pierwszorzęd- 


Czekoladki, trufle arakcwe, koriak., likier. i t. p. 
Sarka go bielizny w proszku, Maok, firmy Zygm 
l - A 


Płyn do czyszczenia metali. — Pasta do obuwia; 
oraz inne aitykuty wchodzące w zakres kolonialny. 


OGŁOSZERNE 

© Niniejszym podaje do wiadomości—że 
kopalnia „MIKOŁAJ“ w Gotoncgu pod Łęknicami 
eyr potrzebuje «s 


R [4 p é Ę 
| MQ-tupórników, I0-ciu ładowaczy, [Urelu karowac 
że zarobki są następujące: 
ka górnicza do 10 marek, a akordowa 
do 20 marek. 2) Pańska dniówka ładowacza do 5 marex, 
a akordowa do 10 m. 3) Pańska dniówka karowacza do 5 m. 
Żywność wydawana bywa co tydzień. 
Kopalnia „Mikółaj* jest pod nowym Zarządem. 


przytem nadmienia się, 
4) Pańska dniów 


Cery przystępne ! 


Hurtowa i detslięzna. 
sprzedaż l destawa 


Cukierków 


oraz wyroków 
eukiezniezych 
pierwszorządnych fim war. 


ALBIN PRZYTULSKI 
Soszcwieć, ul. Warszawska 6, ORĘPOOO"LOP""OR 


Ceny przystępne I 
EE A 44 


ano ZOZ ZEE EE 


KATTWUZIYKEEŁTHYH 7 


Owocowy środek czyszczący, o działaniu powolnym, zupełnie t 
pewnym; bez objawów ubceznych, używany dla dorosłych i dzieci, 


0000000000000000600 


PAPĘ i SMOŁĘ 


Fabryka Papy; ©6600 


©0090 JAN GEROSS 
w SOSNOWCU — Małachowskiego Na 30, 


0000000000050066 
FAGOSOL 


jest uznanym radykalnym środkiem przeciw 
chorobom. płucnym, 


Fagosol, zalecany przez powagi lekarskie, 


0000908268 


nych firm Warszawy. 


aa ana See aE n a 


E. 


WEŁNA 


à 


Fat 


hs 


Zarząd Kopalni. 


REA 


STIIT 


_ POLECA SĘ | © 
Chrześcjański skład © 


okiennych, dachowych > 
i ornamentowych. % 


Wacław Paszkowski © 
$ Nwa 10, w podwórzu. $ 


© 
e 


* 
4 
* 
* 
è 
$ 


0000000000 


mak S aai 
= e e irysej=: 


aS EEEE A 
| Drobne ogłoszenia, | 


ROZPORZ BER BEZ 
ve s wszelkich przeč= 
Niklowanie miotów, reperać- 
je wykonanie nowych Kranc, Poli» 
cyjna, obok składu Wojtkowiaka. 


| zc 
3 paszport niemiecki Gu- 
Zaginął Erim z Sosnowcem. 
, i patentfna imię Wincen- 
zaginął tego Ratkiewicza z Ko 
ziegłów. Zwrócić „Iskra“, Będzin. 
P lani St ka uczenica prole= 
sora Warszawskiego Konserwatorjum 
Antoniego Sygietyńskiego, udziela 
lekcji i przygotowaje do Konserwa 


torjum. Tamże koncertowy fortepjan 
do sprzedania. Ostrogórska 


Powracając 
chowe na imię S, Marcelego O 


skiego. Łaskawy znalazca raczy zW ó=- 
cić do redakcji „iskry“. 


„iskry“. : j 
im ŻYW bki ik plot- 
Ku ię Ki e ry k kiełbiki, płot | 


Z CZE | 
A Sehoedera” stylowe pra=- | 
Pianino wie nowe do BriGdaniE. je 


|- Ozerwińskiego. 


=> N97._ | 
K 


tl 
M 


Róża F'nkelstefn, | 


z wojska Żagi- | 
nęły papiery ce | 
siń- 


unia parę silnych koni robos 
Kupię czych, Oferty w Redakcji 


karaski -po 30 ten. 
Cakiernia Wistehabe. 


Wiadomość Staro-Sosnowiecka 42 m. 5,E | 
piętro, od godz. 2- 4 i od 8—9. AR i 
7% umeblowany bez pościeli 

P okój przy inteligentnej rodzi- | 
nie potrzebny zaraz. Zgłoszenia do 
administracji „Iskry“ pod Iit. H. L. | 
M 7) poszukuje żony Władysławy Kue 
ą basik, która odjechała ze Stani: | 


sławem Listwoniem zabrawszy 400 rb. | 
Na prawem licu ma bliznę ciemno-złote_ | 
włosy. Zawiadomić męża, Piaski. li $ 
0 średni do sprzedania |. 
For te pJ an Budynowicza cena | 


1,800 mk., wiadomość Będzin cukiernia | 


WOZEK a a y 

maszynę do pisa! 
Sprzedam nia z otwərtem 
pismem, marka „Ideal“. Wiadomost 
w „!szrze”. Dąbrowa. 


WZT ROZE ZOE PCE TRZE KT OE OCZY ZE a YZ ZIZE W Z, 
do szycia do sprzeda: 
Maszyna nía. Ul. Mwake 30 
w (Czeladzi. ; 
j zubjekt fryzjerski 
Potrzebny Modrzejowska Ne 4 
rowerowe kupuje w każdej: i 
Gumy ilości zakład rowerów. Sosa i 7 
nowiec, Kościelna 9. Br i 
p 1. subjekt potrzebny 
Fry zjerski zaraz lub Gd SĄ j 
- = TE] se 
Do sprzedania 5. windon 
mość „Iskra“. 8 
Do sprzedania kdjąarządze- 
nie z rogów jeleniowych i rzeczy my- 
Śliwskie. Ul. Dytlowska około perka, | 


dom Dytla wejście od rzeki, II pię- 
tro. na lewo. i 


a m paw 17 rw ww A EDIZZWE a a a a aai 
TER se mloda chętnie: | 
Pielęgniarka wyjedzie z cho- || 
rą osobą na sezon letni, lub przyjmie: 
pielęgnacje na miejscu, Wiadom, w „Isj -* 
T20, 
Z a a N s 
inai z w Zabkowiesch | | 
ZMaleZziOHO ritymasje mim | 
Augustyna Szmuk, Można odebrać = M 
Idas ul. 5-g0 Maja zgubiłam broszkę: | 
) srebrną, Łaskawy znalazea zem 
chce za wynagrodzeniem zwrócić do skle- f 
pu W. Percika ul. Modi zejowska 10. | 
3 aparat fotograficzny Kodak. | 
Kupię Jeco dobry objektyw. Wias | 
domość Starososnowieka 90, sklepik. 
i FE legitymeeja wydana M 
Zaginęła przez Magistrat m. 
Sosnowca na imię Gustawa Zingermana. | 
Poszukuję jen iovo w 
oszukuję. Sosnowcu, zaraz lub | 
późnej. Zgłoszenia Stanisław Lozad, Koś 
iłątaja 5. AE | 
«z Ofiser poszukuje pokoju z | ES 
Młody całodziennym utrzymaniem 
przy inteligentnej rodziaje, w pobliżu f 


dworca. Ofety do redakcji „lakra* pod 
„Dowborczyk*. ki 


3 
- aszport na imię Jadwig 
Zaginął Dragi wydany pi | 
Sy 


Dragan, 
władze niemieckie. | 
Zaginął paszport na imię Marjan i 


-ny Bretek, wydany przez 


f 


władze anstrjackie. 
pa a e poz Pozo E hl 
ry 5 paszport na imię Anay 

aginął Grześ, wydany przez wA 
dze niemieckie H 


YE {j 
r i książka chiebowa g 
zaginęła imię Władysława Kr w 
czyka, wydana przez kop. hr. Renard. P 


Mrskarała „isksy* 
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